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ae. "efekt epartamentw Pognańskiego;. 
Komniunikowany. mi przez JW, Generał - Gubernatora Xięstwa Warszawski wyciąg ź Rozkazu. 
dziennego, przez JW. Naczelnego Wodza Generała Feldmarszatka,. Hrabię: Żarelay. de Łólli,. dnia ge 
Stycznia r. bs do' woyska: wydanego, następniącey: osnowy :* 
„Doszło do wiadomości moiey, że żoinierze.z' przyczyn: 
ah Magazynów żywności,. pobieraią takówą od BÓR za za: odebranient zaś:z Magazynów; 
„mieszkańcom jey; niezwracaią. — Z. tego; powodu: naysurowiey, zdleca się. w- tym: przypadku „ 
„Bdyby żołnierze przez mieszkańców żywieni. byli, żeby. powracali. im w: zupełności żywność 
„0 wł Magazynu odebrana , co powinno bydź: wytażonóm. w: zaświądczeniach, wydawanych przez. 
»"oytów. 0'dobrym obchodzeniu się na kwaterach, które zwyczayme od-pułków , miesięcznie 
560 dywieyinych Kommendantów przesyłane bywaią;. ci zaś: przedstawiaią. one: przy rapportach 
, >8wych zdawane Dowódzcom: korpusów,. z wyrażeniem: ieżeliby iakie do półku którego 
nzachodziły fretensye, aci mnie o-tóm donoszą: <* ; ; NS 
podalę,. stósownie do. wezwania przez JW. Obłastnego. Naczelnika, do powsżechney wiadomości: 
X zastósowania' się: i a 
Poznań dnia: 3 Lutego+ 1815 
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mieodbierania niekiedy, vr swoim czasie 


Prefekt Departamentu Poznańskie go. 

Przy kończącym się terar przechodzie armii Polskiey pod rozkazami JW. Gęnerała Benigsena,, 

interess Departamentowy, interess sczególnych Obywateli'i mieszkańców, powoduie maie przystąpić 

„ułożenia rachunków w trybie: przepisanym, ile produkrów armia: Polska w całym Departamencie 

Y przechodzie swćm skonsumowała. Pomimo wydane dyspozycye, uskutecznienie. tego dzieła żadney 

zwłoki nigcierpiące, podlega nieiakim trudnościóm, z przyczyny, iż zdarza sig, źe Obywatele i Gminy 

w dostarczeniu wogsku: żywności i furażu, Magazyny żastępować. imuszą, z złożeniem zaś kwitów s 

meco Się ociągaią, dla których braku, ogólny rachunek wsżystkich wydatków ułośony.bydź niemoże, 

albo: przypaynmiey iest niedokładnóm, Uczyniwszy inż to doświedczenie, 1 chcąc oraz. zapobiedz. 

„uszkodzepią: Obywateli i Gmin, wzywam wszystkich; Kogo się to tyczę, żeby maiąc w ręku swych. 

legalne: dowody, na dostarczone woysku produkta, złożył ie- bez neymrieyszey: zwłoki do respe 

Podprefektów poczćm dostarezone produkta z Magazynów zwrócone sobie: mieć będzie, albo 

„w pr padką momentalnego' niedostatku, odbierze kontra-kwity, nadaiące mu' prawo do przyszłego 

wynacgrodzenia, Roran zręczniey będzie do: mnie samego re kwity podać; nieodrmawiam. przyięcia 

onyc w wydam: po: znalezieniu ich legalnemi, przyzwoite dyspozycye: wzęledetn wy nadgrodzenia: 

„ obiętyc Pap Produttów:  Ofiaruiąc tę pomoc, ostrzedz oraz musce, iå ieskia.alący odebranych 

< od woyska kwitów w. przeciągu dni ośmiu: *śwoiey własuey przypisze winię, jeżeli takowe późniey 

przyjęte 1 wynadprodzone niebędą, - Poznań dnia jr. Lutego 18F5. Ke 

= " podpisano: č f: PONLNSKI. l, 
; Za Sekretarzą Generalnego, E ek sz ycki 
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Z Warszawy dnia it. Lutego. 
Tauteysza gazeta Korrespondenta zawiera, 


co następuie: * ; 
Dla sczególności przytoczymy następującą 


wiadomość z Dziennika Sporów , pod napisem. 


z Warszawy: „, W oysko Polskie, uzupełni- 
na leżach, od Rygź 


wszy swoie kadry, Stoi 
aż do Krakowa. * | 
`! ZWiednia dnia 3. Lutego. 
-Gazeta Pragska zawiera następujący 
prywatny list z Wiednia, pisany dnia 20. 
Stycznia: „„Zabawną to prawdziwie iest rze- 
czą, iak Redaktorowie zagranicznych gazet 
Niemieckich staraią się udzielać czyteloikom 
swoim po nadeyściu każdey poczty Wiedeń- 
skiey, nayświeższe doniesienia o Kongressie. 
Ktoby sobie chciał zadać fatygę i zebrać to 
- wrszystko , co o tém Od trzech miesięcy pisano, 
niedorozumiałby się wprawdzie niczego le- 
pszego z tey ramoty; 
słowia Salomona :, „Wszystko ‘iest próżne.* 
_ W rzeczy samey ,' niemasz nie próżnieyszego 
w każdóm znaczeniu tego słowa, iak owe 


gazetowe doniesienia, które co poczta nowe 


- podziały kraiów, przymierza, tudzież woienne 
lub spokoyne widoki zapowiadają. Źródłem 
wszystkiey tey ramoty iest po części powyżey 
naganiony grzech próżności wiedzenia wszy- 
stkiego dobrze, lepiey i naylepiey; częścią 
też słabość , mogąca bydź wprawdzie nieco 
` przebaczoną, słabość utrzymywania zawsze 
apetytu czytelników przez łakotki. Mocnym 
Żołądkóm niemogą one zaszkodzić; lecz tém 
szkodliwszemi są dla słabych, ponieważ te; 
z powodu codziennych przysmaczków, pro- 


stego i zdrowego pożywienia znieść niemogą. . 


Napróżnoby więc przypisywano im przy fał. 
szywym ich apetycie ścisłą dyctę; dosyć więc 
na tem, aby od czasu do-czasu przypominać, 
„że owe łakocie, których dymek i piankę tak 
bardzo lubią ciekawi, niemaią właściwie 
Żadney substancyi i prawdziwego.pożywnego 
soku, dla tego też ci, którzy ie pożywaią, nie- 


lecz mógłby użyć pfzy- 
„Rodelsheżm i Wesel. 


"ma Prezesa i czterech Ceng 


powinni się dziwić, Że zapas ich wiadomości 
uiepówiększa się bynaymuiey. / Jednakże 
mówiąc bez allegoryi: Sokrates wiedział, 
że nic uiewiedział, i zasłużył sobie przez to - 
wyznanie, na podziwienie potomności; my 
niechcemy bydź przynaymniey przewyższo= 
małży Sliego Mędrca w sczerości, i wy- 
pęt > skruszonóm sercem, iż powime 

z g usiłowania naszego w rzuceniu oką 
poza Żasłonę s chodziemy zawsze iescze po 
omacku i ńiemożemy przeczuć, kiedy NN 
Monarchowie po ukończoney wielkiej. kach 


wyrzec zechcą: Niech będzie światło ! 
CY. 


NIEM 
Pan Arndt, ieden z Autorów Niemieckich 
którego pisma i w gazetach umiesczane był 
ogłosił proiekt względem Uiworzęwia Fb: ao 
rzystw narodowych Niemieckich 
który pomyślne zyskał przyięcie, Już = 
utworzone takie Towarzystwa Nomi” 
ckie w Giesen, Wisbaden, Butabach ? 
Każde Towarzystwo 
s : orów. Zgromad 
się co mięsiąc, i ogłasza dzień NE 
przez publiczne pisma, aby i członkowie” 
SKRA prowincyi „, ziechać się mogli, 
Roa OO y iest wytępienie mody 
i Tancuzkiego, ożywienie | utrzymad= 
nie medi ducha Niemieckiego, wzbudzenie 
dzielności i „karności Niemieckiey, odnowie- 
nie dawnych i świeżych wspomnień, uświe- 
tniaiących dzieie Niemieckie. Kto feu 
w zgromadzeniu mówić ięzykiem Frap- 
cuzkim, wyrugowany iest z niego jako wys 
stępca; ktoby zaś mówił innym obcym ięzy- 
kiem, poczytany iest za próżnego błazna 
i musi płacić karę pieniężną, Towzrzzacóą 
te nie są taiemne, ale tworzą się dla wszys 
stkich Niemców bez różnicy religii i rządu, 
wyiąwszy żydów, których Się nieprzyimuiea 
Na.dotychczasowych zgromadzeniach Towa< 
rzystw w miastach wyżey wspomnionych, na: 
stępuiące główne przedmioty były celem 


pc 


ebrad: Opis nieżycia godnych . przyiaciół 
Qycżyzny w ięzyku Niemieckim; nabywanie 
użytecznych ksiąg Niemieckich; Propozycye 
względem pomnika zwycięztwa pod Łipskiem; 
WREowadzow EEC jajo oPewycje 
'm zaprowadzenia icdnakowey monety, 
mi jej ere. W Anglii są także takie 
"Towarzystwa; W których tI o politycznych 
mrzedmiotach rosprawialą, 
POZIE Włoch d. 24. Stycznia: 

Papież otrzymał w darzę od N. Cesarza 
Austryackiego 1000 flint i ż00 koni. 

Xiężniczka Walii chce zabawić w Neapolu 
do m. Maia. ” 

w Turynie Przywracaią warownie. : 


Na wiosnę spodziewany iest w. Parmie. 


N. Cesarz Franciszek w towarzystwie swey 
córki, Arcy-Xiężney Maryi Ludwiki. 
Dnia 26. Stycznia. a 

Przed nieiakim czasem kazał Papież wrę> 
czyć Austryackiemu Posłowi,  Kawalerowi 
Lebzeltern, dobitną notę, w którey użalaiąc 
się-na obchodzenie się z nim, oświadczył, 
Że ieżełi mu niebędą oddane iego prowincye 
według przyrzeczenia, użyie wszelkich śro- 
dków ku utrzymaniu praw swoich, nie lękaiąz 
siç ani usunięcia z kraiu, ani więzienia, 
> (Mobitor.) 

Z Rzymu d. 12. Stycznia. 

Papież dał nowy dowód stałości swego 

charakteru, kazawszy pisać następuiący lisi tto 
` rezydującego tu Geheralnego konsula Krola 
Joachima „ Kawalera Zuccari: 

Mci Panie! i 

Sekretarz sianu, Kardynał i Podkomorzy 
kościoła, sodebrał wyraźny rczkoz od Jego 
Sw ątobliwości, ażeby W Panu bez 'ogrodki 
oświadczył, iż mu się sprzykrzyło, zuosić 
dłużey Postępowanie W Pana przeciw rzą- 
dowi. Wiadome są Qycu S. kabały, przez 
które udało się W Panu, urządzić po:aiemuie 
szpiegostwo. Znani są owi podli iurgeluicy 
WPana, Kiórzy, pozbawieni honoru i mi- 
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łości oyczyzny, zaprzedali.eię WPanu, 1 
hanieboym sposobem obcey służą sprawie. 
Zna Jego Swiątobliwość pisma,’ któteś roza 
Siewał w mieście i po całym kraiu Papiezkim, 
maiąc ten zbrodniczy i szkaradny zamiary 
ażeby osłabić dobre chęci, iakie się prawemu 
należą władcy. Zna wreszcie Jego Swiątoa 
bliwość potaliemce schadzki, które WPan. 
utrzymywasz; sposób, w lakim się na nich ` 
wyrażasz, i listy, które pisuiesz dla zapa” 
lenia ognia zdań kacerskich, ktory przez tyle . 
lat połowę kuli ziemskiey pustoszył, Qyciec 
S. zlecił mi, ażebym w imieniu Jego pisał 
do Gubernatora i Prezydenta policyi Rwymus 

i rozkazał onemuż, iżby wyśledził i uwięził 
owych niegodrych imienia Rzymskiego ludzi, 
ktorzy służą za szpiegów obcemu i nieprzy» 
iaznemu duchowi, i których zamiarem iest} 
wzniecić zaburzenie w kraiu. Wyraźną iest 
także wolą Jego Świątobliwości, ażebyś 
WPan, rownie jak każda inna partykułarna 
osoba, ulegał ustawom mityscowey policy, 
ile niemaiąc Żadnego w tey stolicy polity= 
cznego znaczenia, i dla tego umocowana iest 
policya do przedsięwzięcia wszelkich kroków, 
iakicby przyszłe W Pana postępowanie konie- 
cznemi uczynić mogło, 

„Podpisany uwiadomiaiąc WPana o tym 
naywyższym rozkazie, ponawia zapewnienie 
swego szacunku, 

Dan w Sekretaryacie stanu dnia 7. Stycznią 
1815. Pacca.* 

List ten przęsłany został Kardvnałowi 
Consalvi do Wiednia, Kawaler Zuccari 
posłał go swemu dworowi, a ten Kongrese 
sowi % iedeńskiemu. 

Z postawy, iaką teraz stalica S; przybiera, 
widać jawnie, Że wysokie mocarsiwa popieraią 
icy sprawę. z 

Z Werony d. 19. Stycznia. 

W łochy wystawiają teraz w wielorakim 
wzylędzie prawdziwy polityczny labirynt, 
Nepastowanie poczt i gońców trwa ciagle 


| głowa: 


w naszych okólicach, W tych dniach goniec 
* Wiedeński, maiący przy, sobie eskortę, na- 
padnięty został od +0 «uzbroionych ludzi, 


którzy strzelaiąc'do eskorty; wołali na gońca:, 


„Nie bóy się; przyiaź A! f Eskorta 
została przy muszoną do ucieczki, a gońcowi 
odebrano depesże, przeznaczone do Guber- 
. natora Węneckiego, te wyrzekłszy do niego 
ga Wezystko idzie dobrze! * 
Wysłano teraz patrule lazdy „A piechoty „dla 
wczysczenia, gościńców między Weronąi Man- 
tug a,podeyrzanych ludzi. : 

i , -Æ Paryża dnia 3. Lútego, 

Miążę „Angouleme odprawi na początku 
Marca z swą małżonką: podróż do.Bordeaux. 
-W Calais i Ostedzze stoią okręty <w pogo- 
towiu , dla: przewiezietńia Lorda :Cast/ereagh 
do Anglii. 

_ Pewien dziennik .zągrańiczny zawiera co 

mastępuie: i E A 

` „We .łyancyi sczególnie :takswiele ubiega 
-die kandydatów do.zakonu Jezuickiego , iż się 

- powieścić-nie mogą w starym nowicyacie.Pa- 

sryzkim. "Umyślono okupić tym końcem przy- 

degłe domy. Wszystkie miasta we Fraźcy?ż 


(Żądaią Jezuitów:* — Ze 'wszystkięgo tego 


nic niewiedzą w Paryżu i we Francy 
, Wyszły właśnie .almahak królewski 
„zawiera między innemi następuiący spis 

. Marszałków „Francyi. 

Xiążę Wagram, Par Francyt, ‘Kapitan 
5tey kompanii gwardyi Królewskiey od boku. 
- Xiążę Cozegliano.,. Par.Francyi , generalny 

„Inspektor żandarmeryi. Hrabia Jourdan, 
-Gubernator 15tey dywizyi:  Kiążę 'Kivoli 
i Eslingeń, Gubernator: -osmey «dywizyi. 
Xiążę Castiglione, Par Ærancyi, *Guber- 
nator 14tey dywizyi, Xiążę Da/macyi, Mi- 
nister Sekretarz stanu'i wydziału woiennego. 
Brune. Xiążę Treviso, Par Francyi, Gu- 
bernatof 16tey dywizyi, Xiążę. Elchingen 
« i Moskwy; Par Francyż, Gubernator 3ciey. 
dywizyi. KXiążę Raguzy, Par Fraucyi, Ka- 


, Pitan *6tcy kompańii Król. gwardyi od boku. 
KSiążę Tarentu, Par Francyi, Gubernator 
2giey dywizyi. .Xiążę Albufera, Par Fran: 
Cji; Gubernator $tey dywizyi. Hrabia Gou- 


+ 


vion St. Cyr, *Par Francyź. =Kiążę Valmy, ; 


Par Frażc yi, Riążę Gdański, Par Fratcyż, 
"Hrabia kerjgson, Par.Zvaucyi. Hrabia 
as e. bar Francyi, ‘Gubernator kró. 
e50 hotelu inwalidów. 
ech Geeriewy dja tow 
1 s Moneju w 49 roku Życia 
; poległ pod Dreznem; M aręzałęk Bessieres, 
Kike HEr aE S ali gwardyj 
konney , w. s a/uroc Xiążę PFriaul, 
Wielki, Marszałek pałacowy w iz kai de 
4a Raboissiere Gevetalnyfntendentartylleryi, 
św 5o.roku; Elle, Generalny Mnspektor ar- 


stylleryi; Junot Xiążę Abrantes, sGenerał 


dywizyi, ‘były Gubernator Paryża, w 46 
sroku; Narbonue, Generał dywizyi , Guber- 
„nator Torgawy, tamże zmarły W .61 roku; 
¿de Rochemibeau, -Generat dywizyj, w 51 
roku; Walter, Generat dywizyi, Pułkownik 
„konnych grenadyerów. gwardyj, w 53-rokus 
„Broussier., Gene rał Porucznik , Gubernator 


etz; Regnier, „Generał sdywizyi, w 46 - 


moku; „Felix MMimpfen , Generat dywizyi, 
„Inspektor stad Państwa, w62.roku;- Beana 
„mont de Carrieres, Generał dywizyj, w 4 
„roku; ‘Hrabia «Gratien', «Generał *dywizyi, 
«umarł w Placencyź w 47 roku; Baste, K ontr- 
„Admirał , umarł w Antwerpii w Gą roku ; 
Ludwik. Piotr de Jaucourt, Generał. Poru. 
„cznik, w 86 roku; Karol Lusignan były 
Marszałek.obozowy , Członek zgromadzenia 
konstytucyinego, w 67 ‘roku; d'Escars, 
Marszałek obazowy; W 71 roku; Chareaua, 
sGenerał brygady, w 36 roku; Ferregeaux, 
«Generalny Inspektor mostów i dróg publi- 
„cznych, Dyrektor woiennych morskich stano- 
wisk, w 63 roku; Morand, Generał dywizyi, 
umarł pod Łinebuygiemz, w 4g roku; Bruyeres 
Gentał dywizyi, poległ w bitwie pod Lützen, 
w 34 roku życia. 
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Ażebyna zawsze — pisze gazeta Francyi 
-= uwiecznić ,pamiątkę „Ludwika XVI, 
«dosyć iesi przytoczyć ostatne dwa:dni Życia 
stego niesczęśliwygo Monarchy, eae POZY b 
iheroiczny , w iakim zakończył ofiarę Życia; 
ilecz zmuszeni doskracania rzeczy, OPS EE 

rzyraytnniey autentyczne sczęgóły, :przy- 
wiejska = naocznyeh świadków tego zda- 
„rzenia: i 

.,,Dnia 20. ‘Stycznia (1793) wieczorem 
Minister sprawiedliwości wprowadził do Zem- 
„ple Xiędza <£dgóworth de kermond. -Skoro 
«wszedł, Minister «sprawiedliwości -i członki 
municypalne usunęli się natychmiast. «Król, 
„zamkoąwszy drzwi za nimi, zbliżył się ;do 
„duchownego , -który padł mu do nóg i ręce 
jego oblewat łzami, 'Rozczuliło to Króla, 
który podnosząc go rzekł: Mości Xięże , od 
„dawna niewiduię żuż około siebie, iak żylko 
Mudzi złośliwych; przyzwyczały się do 
„nich moie oczy; "lecz widok wiernego pod- 
„danego przeciął wskróś moig duszę. „Już 
„dłużej tez wstrzymać niemoge! 5 

„(Gdy przeminęło ;pierwsze .wzruszenie, 
Król zaprowadził Kiędza Edgeworth -do 
swego gabinetu, *kazał mu usiąśiź, a prze- 
czytawszy mu testament, «zaczął z nim ro~ 
zinawiać. Po rozmowie przygotowywał się 
na ostatnie widzenie swoiey rodziny. W.yrok 
Konwencyi dozwolił mu widzić ią bez-świa- 
dków; 

„ Kommissarzom swoim w Temple, ażeby 
dniem.i noca mieli baczność ńa Króla. Dla 


pogodzenia tych dwóch »sprzecznych ,posta-' 


nowień, ułożył się Minister z Kommissarza- 
mi, iż Król przyimie rodzinę w sali iadalney, 
ażeby mógł bydź «widzianym „przez okno 
wprzepierzeniu; drzwi miały bydź zamknięte, 
aby niemógł bydź słyszanym.. 
„Ta okropna sceną ostatecznych pożegnań 
odbyła się o godzinie wpół do dziesiątey. 
, Naypierwey weszła Królowa, trzymaiąc syna 
za rękę; weszły potóm Madame Royale iMa- 


lecz władza municypalna ¿zaleciła , 


dame Elisabeth; wszystkie rzuciły się Ra: 


słono Króla. Ponura cichość papowała przez -~ 


skilka minut; same ią tylko przerywaty ięki. 
Królowa chciała zaprowadzić małżonka do 
ego pokoiu: Nie — xczekł on — tylko w tey 
«sali widzić was mogę. Pozostali w niey więc, 
<a Clery zamknął okno, © którem powyżey 
wzmianka. Usiadł Król, po lewey Królowa, 
„po prawey Madame £/isabeth, Madame 
„Royałe prawie naprzeciwko; młody Królewicz 
stał przy nogach oyea; wszyscy obrócone 
nieli twarze ku niemu, i :często go Ściskali. 
„Scena ta boleści, trwała przęz 7 kwadransy; 
w tey chwili niemożna było niesłyszyć, uwa: 
Żano tylko, iż każde słowo Króla pomnażało. 
ięki obecnych. Po kilku minutach zaczął 
Król znowu «mówić. Łatwo było wnosić 


«z poruszeń, iż sam Król doniósł im o wyroku -* 


śmierci na siebie wydanym, 


„Kwadrans na siedenastą. powstał Król . 


pierwszy , aza nim i obecni; Clery otworzył 
„drzwi; Królowa trzymała Króla za prawą ręke; 
-„oboie Królestwo prowadzili „za ręce Delfinas 


«Madame Royale po lewey:tęce, :obięła w pół 


Króla; Madame F/isabeth z tey samey strony, 
lecz nieco w tyle, suchwyciła za lewą rekę 
sbrata; stak „postąpili kilka kroków do drzwi 
głównych, <wydaiąc 'nayboleśnieysze * ięki. 
„Zapewniam was — rzekł Król — iż się 
„iutro rano 0 oszney zobaczymy.  Przyrze- 
kasz tonam? — zapytały się wszystkie na 


az. — Tak, przyrzekam; adiu! > 


To słowo wymówił z takim przyciskiem, iż 
na nowo odezwały się.ięczenia. Madame 


«Royale padła zemdlona u nóg Króla, i trys 


„mała się ich mocno. "Król, chcąc skończyć 
sto okropne widowiskó, «wŻywszy sił ostatnich, 


„wyrwał się z ich rąk; adieu! ... adieu H isss 
«rzekł i wrócił do swego pokoiu, niemówiąc A 


już ani słowa ʻi twarz zasłanidjąc rękami, 
Wszedłszy, padł na kołana, i cały wieczor 
spędził na modłach; * rozębrał się,” wszedł 


w łóżko, i spał spokoynie aż do piąteyzrana, 


/ 
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w którym to czasie obudził go Clery; podług 
danego rozkazu. Ludwik widząc tego wier- 
nego sługę, zalewaiącego się łzami, rzekł da 

niego: Clery! Niesłusznie czynisz , 1% się 
` martwisz tak bardzo; ci, którzy maig 
iescze przyjaźń dla mnie, powinni prze- 
ciwnie cieszyć się; widząc dobiegaiący ua- 
kres cierpień motch. 

„Przez cały poranek nieokazał naymniey- 


> széy oznaki słabości lub boiaźni. Xiądz Fer- 
mond odprawił mszą w pokniu Ludwika. 
O .wpół'do dziewiątey Santerre, w towa- 
rzystwię municypa nych urzędnikow „Jakóba 
Roux i Piotra Bernard, doniósł mu, iż 
mają rozkaz zaprowadzić go namieysce śmierci, 
Gdy Ludwik XVI. chciał oddadź Takóbowi 
Roux swóy testament, ażeby go wręczył Mu- 
nicypalności, -Wouy odmówił mu mawiąc: 
Jamam tylko rozkaz zaprowadzić cię na 
rusztowanie. — Bardzo słusznie — od- 
powiedział Ludwik — nieokazuiąc naymniey- 
szey pogardy; iuny z municypalnych przyiął 
na siebie zlecenia Króła. Monarcha oddał 
Clery pieczęć, pierścień ślubny, na'ktorym 
wyryta była epoka małżeństwa, i początkowe 
litery imienia Królowey , a oraz pakiet z wto- 
sami. - , z 
„Oddasz — rzekł mu — żę pieczęć mo- 
iemu synowi; tem pierścień Królowej ; 
powiedź im, e m boleścią rozstię się 
z niemi . Powiedz Krółowey, moit 
daieciom, moiey siostrze, iż obiecałem 
widzić się zniemt dziś rano; lecz chciałem 
osczędzić im żalu tak okropnego rozstania 
się. O ileż mię to koswtuie umierać bez 
ostatnich pożegnań! Otarł łzy, a potem 
dodał nayholeśnicyszym tonem: Pożegnay 
ich odemnie!  Obróciwszy się do mugicy* 
palnych, polecił im wszystkie osoby, będące 
w iego służbie, "i prosił, aby C/ery był umie- 
sczony przy Kr lowey. Patrząc śmiało na 
Santerre iiego ceklarzy, rzekł głosem szla- 
chetnym i mocnym: Jdómy, 


..... 


Były to ostatnie słowa, które wymówił 
w swoim pokoiu; wchodząc na wschody, spe- 
tkał. Mathey, dozorcę więzienia, i rzekł do 
uwego: czoraj uniosżem się nieco przeciw 
tobie: 'miemiey mi tego Żu złe. Matkey 
nic nieodpowiedział. 

„Przechodząc śmiałym krokiem dziedziniee€ 
pałacowy, i zwracaiąc kilka razy wzrok na 
mieysce, „gdzie była z: ięta i i 

i yła zamknięta iego rodzina, 
zrobił konwulsyine wzruszeńie, iak gdyby 
dla przywołania stałości.  Wsiadł potem do 
karety, która była Burmistrza, Spowiednik 
usiadł przy nim; Oficer od Żandarmeryi wraz 
zibnym usiedli naprzeciw Króla. Przez całe 
sześć godzin wszystkie domy, pod karą 
śmierci, były zamknięte, co Paryż czyniło - 
podobnym do pustyni, Po obudwuch stro% 
pach od Temple aż. do placu dawniey Lé- 


dwika XV, stali wdwoch szeregach Żołnierze. 
Plac gonitw nasttoszony był' działami Blisko / 


100,000 łudzi stało podbronią; było to 80,009 
ofiar, ` ktore prowadziły ofiarę na Sa 
Śmierči. Przestrach i zadziwienie malow ało 
się na wszystkich twarzach, Widziano łzy 
spadalące, lecz to był iuż óstatni znak przy= 
chylności, który Monarcha, idąc na zgon, ode- 
brał. w bezyrzykłąduem swoiem niesczęściu, *) 
„Łudwik XI. był blizke dwóch godzin 
w drodze.  Przybywszy na plac rewolucji, 
polecił żandarmom swoiego spowiednika, a 
gdy ci cic nieodpowiadali, dodał: Za/eca?3 
wam, -aby mu się mic złego niewydarzyło 
po moiey śmiercz. Wszedł potćm na ruszto: 
wanie, które się stało dla niego łukiem zwy 
cięztwa i zaprowadziło' go do sławy; sam 
usunął suknią z szyi 1 został w białym ubio- 
rze. Trzech siepaczy, którym poruczoną była 
exekucya, powiedzieli mu, jż muszą związać 


*) Wydano rozkaz, ażeby każdego wołaiącego 
o łaskę, natychmiasc zaprowadzono do wię- 
zienia; ażeby wszystkie kobiety pożostały , 
w domach, i ażeby wszyskie zamknięto okna, 


A timen 
wn 


mu ręce i uciąć włosy: Zwiążcie more ręce 
— rzekł z żywością — O! za penny tesjem 
siebie ; spostrzegaiąc się iednak naty zana 
rzekł: Czyńcie co chcecie; zu% to ostatnia 
ofiara! Postąpił na 
i wyrzekł wolnym 1 


EU a wolny od wszystkich zbrodni, 
które mi ZAFZUCANO j przebaczam moż 
nieprayżaciołom; proszę Boga „ ażeby im, 
tak żak ia , przebaczyć y t ażeby się niemścił 
za ludu Francuzkim za krew, którą prze- 
Teig. A tY ludu niesczęśliwy. ..... 3 

„Na te słowa Santerre krzyknął na kata: 
Czyń twożę powzanność! Dał oraz znak, 
‘a odgłos bębnów przeszkodził daley mówić 
Ludwikowi. Trzech siepaczy porwało ofiarę 
i pechyliło ią pod morderczy topor. Spowie- 
dnik wyrzekł te górne-i pocieszaiące słowa: 
LI, synu Ludwika Swiętego, wstępuy 
de nieba. Spadło Żelazo; a odłączona od 
kadłuba głowa, pokazywaną była ludowi...... 

„Tak spełniłe się królobóystwo, o którego 
przebaczenie, błagamy dziś miłosierdzia Boga. 

„Rewolucya 17 wieku w Anglii , ma wiele 
martwiącego podobieństwa z rewolucyą 18go 
wieku we Francyi; naybardziey uderzaiącem 
jest, bogoboyre poddanie się losowi obudwóch 
wspaniałych ofiar, _Nieehay będzie wolno 
wiernym Francuzom uczynić uwagę, iż za- 
chodziły przecież nieiakie zmiany, a to z za- 
sczytem dla Monarchy, którego dzi$ opła- 
kuiemy, 


sam brzeg rusztowania, 
donośnym głosem nastę- 


„Zięć Henryka ZI. , Karól gł. , czynił sobie” 


niciakie wyrzuty; Ludwik XVI. następca 
dobrego Króła, niemiał żadnych do czynienia. 
Uznał Monarcha Angielski, Że go karało 
niebo, za niesprawiedliwe skazanie swego 
Ministra ,. szlachetnego Strafford. Ludwik 
mógł sobie oddadź świadectwo : iż ginie dla 
tego, Że niechiciał przelać ani kropli krwi, 
chociaż naywystępnieyszęy, Karol znaydo- 
wał pociechę, z którey Ludwik był ogoło- 


- 
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cony. Jego Żona, godna córka Henryka, 
nieznaydowała się w ów czas w Anglii, a 
zatem była wolna od dosiągnięcia królobóy: 
ców; nicznaydowali się tamże dway iege 
pierworodni, późviey Karol II. i Fakób IL: 
Karol miał przy sobie Xiężnę E/sbzetę i 
Xięcia G/ocestru, inne'swoie dzieci; przy- 
naymniey tu były wolnemi i oycowskie iego 
serce nieobawiało się o nie. Jakaż różnica 
pomiędzy tem położeniem, a położeniem 
głowy rodziny Burbonów. 

„W obudwoóch wypadkach działy się naglące 
wstawienia; wietci poddani, całe narody, 
wznosiły głos swóy, lecz na próżno. 

„Sama chwiła spełnienia ofiary, naywiększe 
ma do siebie podobieństwo.  Zinaglony do 
oddania pobożney posługi Karolowi, Doktor 
Luxon, miał z nim krótką lecz czułą rozmowę; 
którą zakończył słowy: Zamieniasż dzisiay 
znikomą koronę, za wiekuistą. * O iakaż 
piękna zamiana! Słowa przepowiednie 
wzniosły myśli Kiędza Kdgewarth: - Synu ` 


: Ludwika Swiętego, wstępuy do nieba! 


„ [rzebaż daley posuwać to, serca dręczące 
porównanie. Gdy zbrodnia spełnioną została; 
nastąpiła upokarzaiąca nas różnica, w odda- 
niu ostatniey czci dia zwłoków obudwóch 
Monarchów; zwłoki Karo/a otrzymały ostas 
tnie honory. Zaniesiono ie do sali w Withal, 
gdzie nabalsamowane zostały. Czterech Lor- 
dów ; wiernych Ministrów , których imioną 
zasługuią, ażeby Żyły w potomności: Rźche- . 
mond, Hertford, Southampton i Lindsey, 
przyięli te drogie sczątki. Otrzymali pozwa« 
lenie umiesczenia ich w kościele Wiñdsor ; 
kiedy tym czasem zwłoki Ludwika? . .. 
Lecz niezastanawiaymy się nad tak boleśnemi 


wagami, w dniu powszechney błagalney 


ofiary. Przebaezyli obadway męczennicy; 
a nigdy dzieiopisarze nieznaydą dosyć mocnych 
wyrazów, dla odmalowania głębokiego Żalu 
obudwóch ludów. * : = 


o 


4 > m 
Ukończenie przerwanego w gazecie naszey 
Nro. 17 spisu członków Zgro madzenia 
Narodowego: . > 
Moaignex żyte w dobrach swoich: pod Be- 
thincouyt. — Maithe iest Adwokatem przy 
Sądzie Kassacyinym- — * Mallarmć iest Sg- 
dzią przy Sądzie fAppellacyinym w Mayczne» 


— March ma dom handlowy w Paryżu. — 
Mariette był ostatniemi czasy Dyrektorem 
ceł w Hollazdyi. — *Marrangoń żyie pry” 
watnie w Paryżu. — Mereier umarł przed 
niejakim czasem w Paryżu. —  *Merlin 
(z Thionville) okupit. były klasztor na górze 
Kalwaryiskiey przy Paryżw, żyie prywatnie: 
~~ *Merlin (Douay) był późbiey członkiem 
'Dyrektoryatu, aostatniemi czasy Generalnym 
Prokuratorem przy Sądzie Kassacyinyns — 
*Milhaud iest Generałem dywizyi. ; 

Wevew był Konsulem w Santander- So 
Nion iest iescze przy radzie zdobyczowey> 
` *Paganel był Szefem Dywizyinym w Kań- 
ceilaryi legii honorowey. — “Pains, SZWa- 
gier osławionego Sazżesre y Żyie iako uczony 
w Parybw. — *Pelisszer iest lekarzem 
w'Sż. Remy. — Pemartim iest teraz człon: 
kiem izby Deputowanych, — Peres iest 
członkiem izby Deputowanych. — "Po: 
cholles Podprefekt w Neuchatel w Norman- 
dyi- *Pons (de Verdun) Generalny 
Axówokat przy Sądzie Kassacyinym. — #0 
cher iest członkiem izby Parów, == {Poulit 
Grandprć był ostatniemi czasy Prezesem 
Wrybunału w Trewżrze, — *Prienr (de la 
Marne) Adwokat w Paryśw. 

© *Rużnette, były Notaryusz w SożssOWS; 
za Napoleona Baron i Radca stanu, ateraz- 
bez urzędu. > 
* #Ramek Nogaret posiada znaczny maiątek 

` i Żyje prywatnie w Paryżu. — - Rel iest 

Prezesem Sądu Królewskiego w Grenoble. — 

*La Reveilliere Lepdux, były członek Dy- 

rektoryatu, mieszka w Paryżu niedaleko bo- 

sapicznego ogrodu, który niemal codziennie 
odwiedza, == *Reverchog żyie w Saone, 


— 
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gdzie ma handel wina. — Richane este 
iest kupcem w /ersutlles. — Rivand żyie: 
prywatnie we Francył. — "Rous dawniey: 


xiądz, Żyje w Furyżie — Rouset udał się; 
był do Hiszpanii, a teraz powrócił znowu: 
do Francyi z Xiężną Orleańską. Panezag 

Saurine był Biskupem w Strasburgu, 
hraa m © EB y3. — * Seconds. żyie 
do imi 8 Piin 5 wgrrabyać 

Burbonów pósłannikiem rządo- 
wyn: przy ciecie prawodawczómi: — *Sżeyeg" 
żyie na ustróniiy w swoich dobrach: «— pna 
miac icsvsędzią przy Król, sądzie w Touloge.-- 
— Pouhait iest pobarcą w północnym De- 
partamencie.- $ 

*Taillefer iest lekarzem w Domine: = 
*Tallien był od Napołeoną Koni kont 
missarzem związków zagranicznych w „Alis 
cante, bawi teras w Paryży, — 4 Thikat 
deaw był Prefektem w Marsylii, a teraz 
utracił swóy urząd. = * Thirion iest Pro= 
fessorem' retorykk w Namur. = *Thuriót 
Generalny A dwokat.przy Sądzie Kassacyin yin. 
* patery iako obywatel w Paryżu, — 

ernon Żyje z swych dochodów w- Mezżeres=- 
2 Vernier lest członkiem izby, Parów.. 

OUĘIACOMI mianowany iest Referendarzeme 

Gzłonki Zgromadzenia Narodowego ' 
razbaczeni w tym spisie $ głosowali waruń 
kowó, a naznaczeni * głosowałi bezwarune 
kowo na śmierć Ludwika XI”). 

"  Rozmażte wiadomości, 

W wila Bożego Narodzenia Qyejeg Swięty 
poświęcił szpadę i kapelusz Xiążęcy, które 
Papieże zwykli rozsyłać. Monarchom lub 
Wodzom Katolickim, walczącym przeciw 
beretykom; zwyczay ten. bardzo iest dawsya 
Jan XXIE posłał takową szpadę i kapelusz 
Cesarzowi Zygmuntowi ; Pius K.. Biążęcia 
„Alby ; Innocenty XI. Sobieskiemw, a Kle- 
mens XI. Eugeniuszowi „, KXięciu Sabaudze 
kiemu. - Niewiadomo jęscze dla kogo ten dar 


iest przeznaczony, í F 
Dodateki 


- Publiczności naygorętsz 
$ 


- Dodatek do Gazety Poznańskiey Nro. 14. 
2 4 A oki 1 


PODZIĘKOWANIE. 
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Dochód z danego w dniu 13» t m. Koncertu na wsparcie pogorzęlców Szmigie skich 
wynosi, po odtrąceniu kosztów; 168 tall. 2 dgr., (rachuiąc w to 16 dukatów w złocie )4 
które Urzędowi Burmistrzowskiemu w Szsnzglu przesłane zostały, i za które Dobroczynney 


Pozńań doia 15. Lutego 1815. 


m A 


"S ZPA NIA. 

Pisma publiczne zawieraią następuiący list 
z Malagi pod dniem 17. Grudnia, który 
opisuie nam w następuiący sposób, położenie 
rzeczy w Hiszpanii: „Zdaie się, iż we wszy- 
stkich częściach Królestwa zaprowadzić chcą 
systema terroryzmu, : Mieszkańców i boha- 
tćrskich obrońców tego -kraitv, prześladcie 
teraz. nietylko quchowńa, lecz nawet i poóli- 


gi % 


i tyczna Inkwizycya. Żaden człowick niemoże 


się już zwierzyć drugiemu. Kto tylko o Spo- 
sobie postępowania teraźnieyszego Rządu, 
choćby i w nayskromnieyszych wyrazach 
zdanie swoie wynurza, naraża się na niebez- 
pieczeństwo utracenia wolności swoiey. li, 
którzy otaczają Króla, używaią wszysikiego, 
niepusczał się systematu surowości. Za- 
ciemniaią się więć teraz bardziey, riż kiedy 
owe jasne idee, które się przez bieg wydarzeń 
" Hiszpanii były rozwinęły. Tu w Maladze 
porwano zeszłey nocy nagle z łóżka rozmaite 
osoby, i zawieziono ie pod strażą do Grenady. 
Domyśląią się, że los ten spotkał tych nie- 
sczęśliwych za ich zdania i pieostrożne mowy. 
Są'to cztery kupcy, z których iednego nie- 


aby 


zastańO w domu, ieden kramarz, ieden ne- < 


gocyant, dway urzędnicy celni; ieden lekarz 
i ieden, mularz, Cała Malaga przeraziła się 


_ 16m zdarzeniem į wszystkie interessa zatamo” 


wane zostały,s : sh Ro 

Według doniesień gazety Madryckiey pod 
dniem 2. Stycznia, dał Król W. kizyż orderu 
S.Karóla W. Iokwizytorowi Don Frsncesto 
de Nicer dek Campello > Biskupowi Almeryi- 


Karol Berlackh. 


e składamy podzięki imieniem pogorzelców. So > 
4 na 


Penak: : Frost. 


skiemu, a to w dowód wdzięczności swoiey 
za czynione sobie usługi, i w nagrodę miłą- 
sierdzia, tudzież A postolskiey pokory oqegoż. 
Prócz tego ozdobił Monarcha małym krzyżem 
tegoż orderu Don Ferdynanda de Goros; 
Kapelana lionorowego rzeczonego Inkwizyż 
tora, tudzież Don Tomasza Barea, hona* 
rowego Kanonika Burgoskiegos oraz Zastępcę 
Wikaryatu przy woysku Hiszpańskićm.. 

Tenże sam order posłał także Monarcha 
Generałowi Intendentowi Angielskiego woy- 
ska Sir Robertowi Hugues- Kennedy, i Six 
Karólowi Dalrymple. 

Doniesienie.  Patentowany. Geometra Binder 
na całe Xięstwo Warszawskie, mieszka na Runs - 
dorfie w domu- Giżyckiego Nro. 143. i 

Donięsienie.  Świeżę minogi sprowądził 
i przedaie w umiarkowanych cenach poiedyńczo 
i aktelkami i 

j S. Kupke i 

Uwiadomienie. Podzie się: do powszechney 
wiadomości, iż nadchodzący tuteyszy iarmark 
S. Woyciecha, dla świąt żydowskich, odbywać 
się będzie dwoma tygodniami późniey, tak, 
że zamiast 24. 25. Kwietnia, — 8 i 9. Maja. © 

Gniezno dnia 12. Lutego 1815. 1 

: . Kłosssowski. 


EW Do przedanta. * ` 

Podaie się do publiczney wiadomości, iż wize 
trak pałożóny w Dusznikach, cztery mile od 
Poznania, a należący do zamieszkałych w rze» 
czoney wsi Sukcessorów po zmasłych tamże mał 
żonkach Wachmannach, wraz z.dcmem mieszkal- 
nym, iedną kwartą roli po 13 wierteli wysiewu 
w każdćm polu, niembieęy z ogrodem Ź morgi 


miary Hełmińskiey i kublem dla wieprzów, na 
wniosek rzeczonych Sukcessorów doletnich, a 
w skutek odebranego: zlecenia od Prześwietnegi 
Trybanała tuteyszego, drogą publiczney licytacyt 
naywięcey ofiarującemu Za gotową zaraz opłatą: 
w grubey kursuiącey monecie , sprze «hy m zosta- 
nie. Na odbytym już w tym'celu terminie, grung 
ten Pracowitemu ę i > 
darzowi z Milczyna, iako naywięcey daiącemu,. 
za 3700 Zit. tymczasowo przyderzony został. , Do 
o ia rzeczonego gruntu nay 
więcsy daiącemu, wyznaczony Został termin na 
dzień 27. Lutego roku bieżącego Zranż 
o godzinie Totey, w pomieszkania Wgo Naddzie- 
rżawcy Boquete w Dusznikach.  Maiący chęć 
kupna, zechcą przybydź.na termin, za ogto» 
szeniu warunków .przedaży „í oczekiwać oOstate- 


eznego przyderzenia na rzecz naywięcey podaią- 


cego. Poznań dnia Tr. Lutego 1815. 

$ 9 «3:1 Freleryk Giersch, 

Notaryusz: w Depart. Poznańskim.. 

AEG 1379 97) rzedania 5oy: 
; Na żądanie Sukcessorów po zaizrłym: rolmku: 
Krzysztofie Palucy, rolnicze gospodarstwo, po 
tymże Palucy pozostałe, na przedmieściu w Ko- 
panicy'w Powiecie tureyszym pod liczbą 96 poło- 
żone, składaiące się z budynków” mieszkalnych 
i gospodarskich i gruntów „ to iest: ogródku przy 
domu, dziewięciu płusków i iednego kąta roli, 
dwócb ogrodów za wiatrakami w Olszy 1 dwóch: 
łą%, sytnowanych na mieyscu Stary staw zwaAćm;, 
w roku 1810. ogółem na Talarów 381 ocenione y 
sprzedane bydź ma w drodze licytacyt publiczney , 
2 mieniem względu na Art. 747 K. P. Naznaczy- 
wszy do tego dwa termina, pierwszy né dzień 27. 
Lutego i drugi dnia 16, Marca r. b. o godzinie 1O 
przed południem , w tuteyszym domu Sądowym » 
wzywa Sąd niżećy wyrazony. ochotę do kupna 
izdatność do posiadania waiących, aby, w. tych 
terminach stawili się i swe licyta podali, z tem 
dodaniem, że więcey daiący ha ostatnim terminie 
przybicia spodziewać się może. QO warunkach s 
kaźden zainformować się może w kancellaryi Sądu 
naszego. oj Równi 

Kargówa dnia 3. Lutego 1815. 

Wydział Sporny Sade Pokoiu 

bo ak Powiatu Babimostkiego: Z. 
“Dö predania. W skutek ręzolacyi JW. Pre- 


fekta Departawentu z'31. Grudnia r. z,, czyni się 
mińieyszym wiadomo; iż w mieście «tuteyszćm 


U 


dom Chrześciański sub Nro. 85, w ulicy Czernie- ` 


iewskiey położony, :przez publiczną! licytacyą 


Maciejowi Sobańskiemu ; gospo=' wszyscy ch PaT 
stawić ie ęć kupna powyższego 


167 | me 


przeda wanym bydź ma, do czego termina licita- 
tionis 7 
Iwszy/na 13. Luty r. 6., 
agi da 17, Loty re bi, 
„30! zawity termin. na 20, Luty: r, p, 
w biorze Burmisccza przed południem o godzinie; 
dziesiątey wyśnaczone zostały, na których wieć 
domostwa maiący 
POS E 1. 
. iedziska dnia 2. Lutego 1815. 
3 Barmistrz miasta 


PSS 2” Szlomke.. 

4 POPP , 
Do zadzierżawienia. Czyni się wia T 
mel ney 


w mieście tuteyszćjm perty ERA 

iako to: ć i adi 
ay Łąka Radziejewsk 

ditos Pileti ŻA iza : 

dito. Ławnikowską 

dito: Czarowską, 

dito. Baycerowską, l 

Polowanie na polach mi, 

Mostowe i brukome 7 tich, 


' ; wszyscy ucho 
maracy, aby na terminach powyźszych sę Sanil 
K Wy 
Poniec dnia 6, Lutego: 1815» 
i Burmistrz miastą 


K Radyń sh Poniecz 


te 
è 


„Zgubione rzeczy. nia 13g0 i 

w Poźnaniwzegarek srebrny aa Bizio genat 
przy którym był. łańcuszek Żelazny; SAWY: ata] 
robotą , ż brelokami niżey wyrażonęmi: pi i edek 
z popielatego kamienia, z herbem Soad a 
z napisem : N'ensservir qu'une les defendia. aris 7 
eprawna w złotę trophea woyskowe, Pertefonek 
kocie oko, w złotego węża oprawny ; drugi.pier. 
ścionek wąź złoty £ zgubionym kamieniem : złota 
piegzątka , z napisem: Croyez; trzewieżek. złor 
z napisem: Souvenir, + kika inych breloków. 
Kroby tę zgubę znalazł, rięzy się. zgłosić do 
Expedycyi Gazer Poznańskich, od kiózey odbierze 
za oddaniem, Dadgrodę Tal. 19. 


e 


